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P R E N U M E R A T A

w  ek sp ed y c ji m iesięczn ie 2 ,5 0  z ł, z  o d n o szen iem  lu b  p o za -  

m ie jsco w e  2 ,7 5  z ł, za g ran icą  4 ,—  z ł. - R ed ak c ja , ad m in i­

s trac ja i ek sp ed y cja zn a jd u ją s ię w  T o ru n iu p rzy P iek a ­

rach n r. 1 4 . - T ele fo n n r. 6 4 7 . - R ed ak to r p rzy jm u je  

o d g o d z . 3 d o 5  w iecz . - A d m in istrac ja  czy n n a o d  g o d z .

8 3 0 ran o d o g o d z , 6 w iecz ,

Premjer w sprawie granic
W A R S Z A W A , 1 5 . 3 . (P A T )

W  d n iu 1 5 b m . o g o d z in ie 1 p o p o ł. 

p . p rezes R ad y M in is tró w  p rzy ją ł d e le ­

g ac ję u czes tn ik ó w m an ife s tac ji n a ro d o ­

w ej w  sp raw ie o b ro n y g ran ic zach o d ­

n ich z p rezesem  R ad y m . sen . B aliń ­

sk im  n a  czele , n a p rzem ó w ien ie k tó reg o  

p . p rezes R ad y M in is tró w ' o d p o w ied z ia ł  

co n as tęp u je :

Z uczuciem szczerej rałaści posłyszą 

lem z ust przedstawiciela stolicy zapew­
nienia zaufania do rządu i solidarności 
z nim w najżywotniejszych dla naszego 

bytu sprawach granic naszych. Rząd 

śledzi wypadki, jaknajbardziej czujnie 

i ocenia je ze spokojem. Wszyscy świa­
domi jesteśmy, że traktat wersalski jest 

tylko jeden i że jeden i len sam podpis 

Niemiec odnosi się do zwrotu Polsce jej 

dziedzictwa, do zwrotu Francji Alzacji 
i Lotaryngji i do przekazania zespołowi 
mocarstw zwierzchnictwa nad kolonja- 

mi. Traktat wersalski i inne traktaty, 
wynikłe z wielkiej wojny ostatniej stwo 

rzyly stan rzeczy w Europie, stanowią­
cy niewątpliwe! jedną organiczną całość

i żaden z jego szczegółów nie może być 

naruszony bezkarnie, bez rozprzężenia 

podstaw pokoju i bezpieczeństwa Euro­
py. Stwierdzić zatem można, że za uirzy 

manieni nienaruszalności traktatu stoi 
nietylko nasza własna wola i siła, ale 

również wola i siła wielu innych naro­
dów, a przedewszystkiem stoi za nim 

prawo i dobra wiara oraz ogólno - euro­
pejska racja-stanu rozumiejąca, że nie 

można Europy cofnąć znów o dziesięciu 

lecie i wystawić ludzkości na nowe, je­
szcze groźniejsze przesilenia. Silni po­
czuciem tego, że bronimy dobrej sprawy 

zarówno naszej, jak i całej ludzkości, 
pragnefrny w spokoju i pewności jutra 

dokończać rozpoczęt. dzieła twórczej od 

budowy stanu gospodarczego naszego 

kraju, a przez to i odbudowy zniszczone 

go wojną świata. Rząd pilnie stać będzie 

na straży, aby nas od tej pracy nie oder­
wano zmąceniem naszego spokoju i za­
ufania w dobre nasze prawo do bytu, 
przez nas samych nabyte i uświęcone 

podpisami największych potęg świata.

Herriot - Skrzyński - Benesz
P A R Y Ż , 1 5 . 5 . (P A T ;

D zien n ik i u jaw n ia ją w ie lk ie za in te ­

re so w an ie ro zm o w am i, jak ie H eriio t o d  

b ęd z ie z m in is tram i S k rzy ń sk im  i B en e ­

szem . M in iste r S k rzy ń sk i b ęd z ie p rzy ję -

E5

ty w  środ ę p o p o łu d n iu p rzez H errio ta , 

k tó ry  w  p o n ied z ia łek p o  p o łu d n iu o d b ę ­

d z ie k o le jn e n a rady  z C h am b erla in em  

i B en eszem .

Echa narad genewskich
P A R Y Ż , lo 5 . (P A T )

G en ew sk i k o resp o n d en t „M atin a  ’ 

s tw ie rd za , że m im o n iep o w o d zen ia p ro ­

to k ó łu , o g ó ln e w rażen ie p rzeb iegu p rac  

L ig i n ie je s t u jem n e . A k cja B rian d a

p rzy czy n iła s ię w  w ie lk im  s to p n iu d o  te  

g o , iż sesja R ad y L ig i N aro d ó w , k tó ra  

m o g ła b y ć k a ta stro fa ln ą , b y ła b o g atą  

w  w y n ik i, k tó re b ęd ą m ia ty zn aczen ie  
n a p rzy sz ło ść .

H Mi pMo ińtiiŃ ffiEbisadf orzv Wm
P A R Y Ż , 1 5 . 3 . (P A T )

K o m isja fin an so w a  sen a tu  m an ifes to  

w ała n a sw em p o sied zen iu śro d o w em  

n a rzecz u trzy m an ia am b asad y p rzy  

W aty k an ie , o d rzuca jąc w  ca ło śc i k red y  

ty , p rzew id z iane  w  ro zd z ia le 9 b u d żetu , 

a d o ty czące w szy stk ich am b asad . W  d n .  

w czo ra jszy m k o m is ja p rzy w ró c iła te

k red y ty , p o n o w iła jed n ak sw ą m an ife ­

s tac ję n a rzecz u trzy m an ia am b asad y  

p rzy W aty k an ie , u ch w a la jąc red u k c ję  

ty ch k red y tó w  o 2 0 0  0 0 0 fran k ó w o raz  

o d rzu ca jąc k red y t n a u trzy m an ie ch a r­

g e d ’a ffa ire s fran cu sk ieg o p rzy W aty ­

k an ie .

O lb rzy m ia m an ife s tac ja w  K ato w icach
K A T O W IC E , 1 5 . 3 . (P A T )

O b u rzen iu  sw em u  z p o w o d u zak u só w  
n iem e ick ich , d ążący ch d o o d e rw an ia  

G . Ś ląsk a i P o m o rza o d R zeczy p o sp o li­

te j P o lsk ie j, lu d p o lsk i d a ł d z iś w y raz  

ży w io ło w y w o lb rzym ie j m an ife s tac ji  

n a rod o w e j w  K ato w icach . Ju ż o d sam e ­

g o ran a  p o c iąg i zw o ziły tłu m y lu d u  p o i 

sk ieg o . Z e w szy stk ich s tro n zd ąża ły li­

czn e zas tępy p o w stań có w , -so k o łó w , 

h a rce rzy i d e leg acy j n a jro zm a itszy ch  

o rg an izacy j z o rk ie s tram i i sz tan d a ra ­

m i. W ielk i p łac św . A n d rzeja n ie m ó g ł  

p o m ieśc ić o lb rzy m ich tłu m ó w . T am  s ię  

zo rg an izo w ał p o ch ó d , k tó ry ru szy ł o g . 

1 1 4 5 i trw a ł p rzesz ło p ó łto re j g o d z in y .  

D o liczn y ch p rzem ó w ien iach p rzy ję to  

jed n o g ło śn e i n as tęp u jącą rezo luc ję . -- - 

Y *  sk u tek n o w y ch zak u só w  n iem ieck ich  

o d eb ran ia P o lsce ,G . Ś ląsk a i P o m o rza , 

w y rażo n y ch w  n o c ie g w aran cy jn e j rzą ­
d u  n iem ieck ieg o d o rząd ó w  m o cars tw ' 

sp rzy m ie rzo n y ch , zeb ran i w d n iu 1 5 -g o

m arca 1 9 2 5 r . n a o g ó lny m  w iecu  n aro d o  

w y m  n a  ry n k u w K ato w icach , zw o ła ­

n y m  p rzez w szy stk ie s tro n n ic tw a p o lity  

czn e , zw iązk i zaw o d o w e i o rg an izac je  

sp o łeczn e , o b y w ate le G . Ś ląsk a  —  z iem i  

o d w ieczn ie p o lsk ie j, p ro tes tu ją  jak n a j­

en e rg iczn ie j p rzeciw k o ty m zam ie rze ­

n iem  g w ałtu w o b ec n aszeg o p ań stw a i 

o św iad cza ją u ro czyśc ie , że lu d ś ląsk i 

n ie zg o d z i s ię n ig d y n a jak iek o lw iek  n a  

ru szen ie g ran ic p o lsk ich iw sze lk im i m o  

ż liw 'y m i. a w ięc i zb ro jn y m i śro d k am i 

b ro n ić b ęd zie ca ło śc i O jczy zn y , że n ie  

p o d d a s ię n ig d y p o d n o w e ja rzm o n ie ­

m ieck ie i d o o sta tn ie j k ro p li k rw i b ro  

n ić b ęd z ie sw ej w  o ln o śc i i jed n o śc i z M a  

c ie rzą . P o p rzy jęciu rezo lu c ji zeb ran e  

tłu m y  o d śp iew a ły h y m n : „N ie d am y  z ie  

m i, sk ąd  n asz ró d ” . W  o lb rzy m iej m an i­

fe stac ji —  jak  zg o d n ie o b liczo n o  —  w zię  

ło u d z ia ł 6 0  0 0 0 lu d z i. „G aze ta L u d o w  a  ’ 

i „P o lsk a Z ach o d n ia ” w 'y d aly n u m ery  
sp ec ja ln e . *

O G Ł O S Z E N IA

> n a  za w iersz  m ilim e tro w y  n a  s tro n ie 7 -łam o w ej 1 5 g r. 

tfa  s tr . 4 -łam . 4 0  g r. n a  I  s tr . 7 0  g r. Z a  o g ło szen ia  sk o m p lik .

z zas trzeżen iem  m ie jsca 2 5  0/0 n ad w y żk i. - O g ło szen ia  

d ro b n e ; w ie rsz  n ap iso w y  2 0  g r, k ażd e  n as tęp n e  s ło w o  1 0  g r. 

R u ch  w  to w arz . 2 0  g r, w ie rsz . - O g ł. zag r. lO O o /o  n ad w y żk i.  

K o n to czek o w e: P . K . O . P o zn ań 2 0 1  0 6 0 .

Dymisja wicepremlernp. itonisL thugiUto.
(O d w łasneg o k o resp o n d en ta C o d zien n eg o  E x p ressu P o m o rsk ieg o )

W A R S Z A W A , 1 5 . III .

Wczoraj po południu wiceprezes ga­
binetu, p. Stanisław Thugutt, złożył na 

ręce p. prezesa ministrów prośbę o dy­

misję.
W  c iąg u n o cy p ó łu rzęd o w o zak o m u ­

n ik o w an o p ras ie co n as tęp u je :

„Podanie się do dymisji zastępcy pre 

zesa ministrów, p. Stanisława Thugutta 

było dla premjera niespodzianką.
Premjer prosił p. Thugutta o pozosta 

wienie mu dwóch dni czasu na udziele­
nie odpowiedzi.

Koła zbliżone do szefa rządu sądzą, 
że premjer użyje całego wpływu, aby za 

trzymać p. Thugutta w gabinecie, przy- 

czem w takim razie zapewniłby p. Thu- 

guttowi w razie możliwości dla jego sku 

tecznej pracy pacyfikacyjnej na kresach 
i wschodnich”

M in . p . S tan . T hu gu tt o św iad czy ł  

d z ien n ik arzo m  o d n o śn ie d o m o ty w ó w  

sw ej d y m isji co n as tęp u je :

„P ie rw szy m  f  w y starcza jący m  p o w o ­

d o m  je s t z ły s tan m eg o zd ro w ia . Ś c iśle  

b io rąc , je s t i co ś w ięce j. O d d łu ższeg o  

czasu zg ła szan o d o rząd u  ze s tro n y  p ra ­

w icy żąd an ie w p ro w ad zen ia d o g ab in e ­

tu b ra ta p rem jera p o sła S tan isław a  

G rab sk ieg o . Is to tn ie , n ie m o g ę n ie p rzy ­

zn ać tem u k an d y d a to w i w y so k ich  k w a ­

lif ik ac ji rzeczo w y ch i e ty czn y ch , k tó re -  

b y g o d o za jęc ia fo te la m in is te rju m  o -  

-św iaty u p raw n ia ły . Jeże li zaś ch o d z i o  

ró żn ice p o lity czne , to p o tra filiśm y raz  

ju ż w  u staw ach ję zy k o w y ch d o jść d o  

k o m p ro m isu , k tó ry m im o w szy stk ie za ­

rzu ty , u w aża łem  i p o d z iś d z ień u w a ­

żam  za p o ży teczn y  d la tru d ne j sp raw y  

n aro d o w o ścio w e j w  P o lsce. D la teg o b y ­

łem  ju ż g o tó w  w  L ip cu r . u b . p o d jąć s ię  

n a k ró tk i b o d a j o k res d la p rzep ro w a ­

d zen ia p ew n y ch k o n k re tn y ch zam ie ­

rzeń , w sp ó łp racy  z p . S tan is ław em  G rab  

sk im . U w aża łem  to za k o m p ro m is ten  

W  n aszy ch w aru n k ach se jm o w y ch  i p o ii 

ty czn ych w y d aw ał m i s ię n ieu ch ro n n y , 

je ś li s ię ch c ia ło , ch o ćb y jed en m ili­

m etr p o su n ąć sp raw ę n ap rzó d . O czy w i­
śc ie , k o n ieczn y m  i is to tn y m  w aru n k iem  

w sp ó łp racy  b y ło zastrzeżen ie d la o b u  

s tro n m o żn o ści rea ln eg o w p ły w u n a  

b ieg sp raw ’ . N ieste ty —  p ro p o zy c je p ra ­

w icy  z d n i o sta tn ich  tę w sp ó łp racę ro zu ­

m ia ły  d o ść o so b liw ie , m ian ow ic ie : p . 

S tan is ław ' G rab sk i m ia łby o b jąć re so rt 

o św iato w y , p o zo staw ia jąc m i w y so ce za  

szczy in e , a le m ało treśc iw e s tan o w isk o  

zas tęp cy p rem jera . T a p ro p o zy c ja n ie  

w y d aw ała m i s ię m o żliw ą . D o św iad cze ­

n ie cz te rech m iesięcy m o jeg o p o b y tu

w  rząd z ie n au czy ło  m n ie n ieste ty , że m o  

ja w y so k a g o d n o ść n ie m o g ła zap o b iec  

ty m  szk o d o m  i n iew łaśc iw o śc io m , k tó re  

s ię d z ia ły  n a te ren ie w o jew ó d z tw  w sch o  

d n ich i k tó re zam iast p o lepszać , p o g a r ­

sza ły sy tu ację n a k resach .

S an ację n aszy ch s to su n k ó w k reso ­

w y ch ro zu m ia łem , jak o sze reg  śm ia ły ch  

p o sun ięć w  p o lity ce ag ra rn e j, o św ia to ­

w ej i śc iś le ad m in is tracy jne j. W k aż ­

d y m  z ty ch trzech  k ie run k ó w  n ie m ając  

b ezp o śred n ieg o w p ły w u n a rząd y n ie  

je s t s ię zab ezp ieczo n y m o d n iesp o d z ia ­

n ek  p rzy k ry ch  i d o tk liw y ch . W  su m ie -—  

w y so k a  g o d n o ść w ice - p rem je ra o fia ro ­

w y w an a m i ła skaw ie p rzez p raw icę  

ró w n a  s ię o d d an iu  w  ręce le jcó w  o d  n ie -  

zap rzężo n eg o w o zu . Jeże li n a te rn m a  

p o leg ać w sp ó łp raca , d o  k tó re j n asza  p ra  

w ica tak g o rąco n aw o łu je o d k ilk u la t, 

to  trzeb a p rzyzn ać, że je s t to  u jęc ie sp ra  

w y b ard zo w y g o d n e d la  n ie j, a le n iem o ­

ż liw e d o  trak to w an ia  n a  se rjo  p rzez cz ło  

w iek a, k tó ry  ch ce o d p o w iad ać  za sw o je  

-czy n y  i i k tó ry  ro zum ie  co to je s t o d p o ­

w ied z ia ln o ść .

„R ząd p . W ład y sław a G rab sk ieg o  

u w ażam  za is to tn ie san acy jn y w  d z ied z i 

n ie sk a rb o w e j. C h cę o szczęd z ić m u  

w sze lk ich  tru d n o śc i i p o w ik ła  ń i d la teg o  

zg łaszam  d y m is ję , w racając d o s tan u  

z p rzed  lis to p ad a  r . u b . t.j. d o  ch w ili m e ­

g o w stąp ien ia d o rząd u . Jeże li w  ten  

sp o só b p o w stą^ ią jak iek o lw iek b ąd ź tru  

d n o śc i i k o m p lik ac je , o d p o w ied z ia ln o ść  

za n ie sp aść m u si n a au to rów ' tak o so ­

b liw ie p o ję te j w sp ó łp racy .”

N a p y tan ie , czy o k res w sp ó łp racy  

w  g ab in ec ie p . W ład y sław a G rab sk ieg o  

u w aża p . T h u g u tt za s traco n y , o d p o ­
w ied ź b rzm ia ła :

„N iezup e łn ie . W  p ew n y ch sp raw cach  

u d a ło  m i s ię p rzep ro w ad z ić k ilk a  rzeczy  

k tó ry m  p rzy p isu ję p ew n ą d o n io s ło ść . —  

Jes t to ca ły sze reg u rząd zeń , p o su w a ją ­

cy ch n ap rzó d  sp raw ę o d b u d o w y  n a k re ­

sach , zu p e łn ie n o w e u jęc ie sp raw y o b y ­

w ate ls tw a w  g im n ach w ie jsk ich i u su ­

n ięc ie n iek tó ry ch k w ia tk ó w  z ro zp o rzą ­

d zeń w y k o n aw czy ch d o u staw ję zy k o ­
w y ch ” .

Z d a je m i s ię , że ak c ja  ta , jak k o lw iek  

sk rom n a , sp ro w ad z iła p ew n e o d p rężen ie  

n a tren ie w o jew ó d z tw ' w sch o d n ich i 

w  S e jm ie . N ies te ty p rzy zn ać m u szę, że  

je s t to n ied o s ta teczn e w zam ie rzo n e j 

p rzezem n ie ak c ji. A le w tak ich w arun ­

k ach p racy , jak ie  is tn ia ły , n ie w iem , czy  

m o żn a b y ło z ro b ić w ięce j, zw d aszcza , że  

w p ły w  n a p rzeksz ta łcen ie ad m in is tracji  

z n a tu ry  rzeczy n a leży d o  k o g o  in n eg o ” .

O św iad czen ie H errio ta w  sp raw ie k o śc io ła
P A R Y Ż , 1 5 . 3 . (P A T )

H errio t, p rzem aw ia jąc w k o m is ji fi­

n an so w ej sen atu , zazn aczy ł, że zn ie s ie ­

n ie am b asad y fran cu sk ie j p rzy W aty k a  

n ie je s t d la n ieg o k w estją p o lity czn ą i 

n ie p o c iąg a jącą  za so b ą żad n eg o  p rześ la  

d o w an ia w y zn an ia k a to lick ieg o , k tó rego  

o ch ro n ę rząd u zn a je za sw ó j o b o w iązek . 

P rem ie r u w aża jed yn ie za w łaśc iw e o d ­

d z ie lić d z ied z in ę d u ch a o d d z ied z in d o ­

czesn y ch z g o d n ie z m y ślą p rzew o d n ią  

u staw y  o ro zd z ia le k o śc io ła o d p ań stw a . 

S en ato r d e M o n z ie w y su n ą ł su g estję ,  

ab y zn a leść fo rm u łę , k tó rab y p rzy zn a ­

w ała ch a rg e d ’ a ffa ire s A lzac ji i L o ta -

ry n g ji w W aty k an ie ju ry sd y k c ję , ro z ­

c iąg a jącą s ię n a ca łą F ran c ję . P rem jer  

sp rzec iw ił s ię tem u s taw ia jąc d y lem at:  

a lb o k o n k o rd a t z u trzy m an iem  am b asa ­

d y p rzy W aty k an ie , a lb o k o śc ió ł w o ln y  

w w o ln em  p ań stw ie ze zn ie s ien iem  am ­

b asad y . S en . d e M o n z ie o św iad czy ł, że  

b ęd z ie g lo so w a ł p rzec iw k o zn ies ien iu  

am b asad y , jak ko lw iek je s t p rzec iw n i­

k iem  k ard y n ałó w ',, k tó rzy są sp raw cam i 

n iezg o d y . H erio t zazn aczy ł n ak o n iec , że  

d o szed ł d o g ran ic k o n cesji i p o zo stan ie  

w ie rn y sw e j d o k try n ie . Jeże li in n i ch cą  

u trzy m ać am b asad ę —  to d o b rze , p r*  
m jer teg o n ie u czy n i.
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P r o je k t  
o  p o p ie r a n iu  fc 
Min. skarbu opracowało projekt usta 

wy o popieraniu budowy domów miesz­
kalnych w miastach. Projekt jest rozwi­
nięciem ustawy z 1922 r. o rozbudowie 
miast.

Projekt uchwalony onegdaj przez Ra 
uę Ministrów upoważnia min. skarbu 
do udzielania gwarancji skarbu pań­
stwa dla obligacji, które będą wydawa­
ne przez instytucje finansowe wyłącznie 
na cele budowy, nadbudowy i odbudo­
wy domów mieszkalnych w miastach 
do wysokości nominalnej sumy 500 mi- 
Ijonów złotych.

Z funduszów osiągniętych z obliga- 
cyj, udzielane będą zrzeszeniom budo­
wlanym, osobom fizycznym i prawnym  
i terytorjalnym związkom samorządo­
wym pożyczki długoterminowe od chwi­
li wejścia w życie ustawy do 31 grudn. 
1932 r. lub do chwili wcześniejszego wy 
czerpania sumy na tne cel przeznaczo­
nej. '

Pożyczki będą amortyzacyjne i nie 
mogą przewyższać 60 proc, ceny koszto­
rysowej budynku łącznie z wartością 
placu

Podział pożyczek pomiędzy poszcze­
gólne miejscowości, okresy i stopę amor 
tyzacji, stopę oprocentowania, sposoby 
i warunki zabezpieczenia, sposoby i wa­
runki wypłaty i spłaty pożyczek dla róż­
nych kategoryj domów' mieszkalnych 
określi rozporządzenie ministra skarbu. 
(Rozporządzenie to przewidywać będzie 
największe uprzywilejowanie dla poży­
czek udzielanych na budowę domów  
z małemi i taniemi mieszkaniami.

Dla udzielenia przy budowie domów' 
mieszkalnych ulg, któreby przyczyniły 
się do potanienia komornego utworzony 
będzie osobny fundusz budowlany z po­
datku od lokali i od placów-.

Państwowy podatek od lokalów po­
bierany będzie w miastach od lokali wy 
najętych a podlegających ustawie o o- 
chronie lokatorów' w 7 wysokości 10 proc, 
prze  wojennego komornego.

Podatek od lokali na rzecz gmin miej 
skich nie może przewyższać 5 procent 
komornego przedwojennego.

Państwowy podatek od placów budo 
wdanych, niezabudowanych lub niedo­
statecznie zabudowanych w wysokości 
do 2 proc, wartości szacunkowej tych 
placów, pobierany będzie do czasu 
wprowadzenia podatku od przyrostu  
wartości.

Stopa podatku od placów 7 budowda- 
nych na rzecz gmin miejskich nie może 
przewyższać 1 procent wartości szacun­
kowej tych placów.

Oprócz podatku od lokali i podatku  
od placów 7 budowdanych do funduszu bu 
dowianego wpływać będą także spłaty 
pożyczek udzielanych z funduszów skar 
bu na cele budowlano - mieszkaniowe.

Domy mieszkalne lub ich część no- 
wozbudowane albo wykończone w spo­
sób czyniący dom zdatnym do zamiesz­
kania, korzystać będą zależnie od ulg

u s ta w y  
u d o w y  d o m ó w .
przewidzianych w 7 ustawy 1922 r. z ulg 
następujących :

a) zwolnienie dochodów 7 od podatku 
dochodowego do końca dziesiątego roku 
pdatkowego po ukończeniu budowy.

b) praw 7 potrącania z ogólnego docho 
du, podlegającego podatkowi dochodo­
wemu kosztów 7 budowy jednorazowo 
lub w ciągu pięciu lat, poczynając od 
roku następnego po ukończeniu budo- 
wy;

c) zwmlnienie od opłat stemplowych: 
obligacyj budowdanych, obiigów ’, stwier 
dzających otrzymanie pożyczki oraz in­
nych dokumentów 7, tyczących się zabez­
pieczenia lub wykreślenia pożyczek bu­
dowlanych; ‘

d) zwolnienie od opłat stemplowych 
i sanmrządowych umów 7, aa mocy któ­
rych państwo lub gmina odstępuje grun 
ty na cele budowy domów mieszkal­
nych.

Zwolnione będą od podatku na rzecz 
gmin miejskich podstawowe materjały 
budowlane; drzewo budulcowa, cegła, 
dachówka, wapno, cement, żwir i pia­
sek.

i Rada Ministrów zostajc- upoważnio­
na:

a) do bezpłatnego odstępowania gmi­
nom miejskich gruntów 7 zbędnych dla 
potrzeb państwowych, a niezbędnycn 
na ogólne potrzeby miasta;

b) do odstępowania zrzeszeniom bu­
dowlanym, osobom fizycznym i praw­
nym i gminom miejskim zbędnych dla 
potrzeb państwowych gruntów, położo­
nych w 7 obrębie miasta tudzież w sferze 
jego interesów na cele budowy domów' 
mieszkalnych, drogą sprzedaży, oddania 
w wieczystą albo czasową dzierżawę lub 
na podstawie prawa zabudowy oprawa 
budowli, dziedzicznego praw 7a clo budo­
wy) na warunkach ulgowych.

Gminy miejskie otrzymują zezwole- 
nei na odstępowanie należących do nich 
gruntów 7 na cele budowy domów 7 miesz­
kalnych.

M miastach będą utworzone komite­
ty budowlane z i do 12 członków, w 7ybra 
nych przez Radę miejską z liczby osób 
posiadających odpowiednie wiadomości 
fachowe, z prezydenta (burmistrza) lub 
jego zastępcy, jako przewodniczącego  
i z jednego lub więcej przedstawicieli 
rządu.

Zadaniem komitetów budowlanych 
będzie :

a) inicjowanie przeprowadzanie akcji 
budowy domów mieszkalnych przez 
gminę miejską.

b) olanyślanie i realizowanie środ­
ków 7, mających na celu ułatwienie oso­
bom prywatnym, zrzeszeniom i instytu­
cjom budowy domów mieszkalnych;

c) opinjowanie co do potrzeby i roz­
miarów akcji budowlanej podejmowa­
nej przez osoby prywatne i zrzeszenia 
budowlane;

d) udzielanie właścicielom domów 7 
zniszczonych na remont pożyczek z sum  

przyznanych gminom miejskim uraz 
przeprowadzanie przymusowego remon 
tu na koszt właścicieli w granicach, za­
pewniających gminie zwrot wyłożo­
nych kosztów 7.

Pożyczki udzielone z funduszów 7 pań­
stwowych na cele budowlano - miesz­
kaniowe, będą zamienione na pożyczki 
długoterminowe z zastosowaniem do 
nich postanowień nowej ustawy.

„ R O Z B R O J O N E ” N I E M C Y .

AKWIZGRAN, 15. 3. (PAT;
Międzysojusznicza komisja kontroli 

wojskowej w Niemczech wykryła trans­
port wielu mil jonów kul fosforyzują­
cych, które pozwalają na śledzenie bie­
gu pocisków i na poprawę strzałów noc­
nych kulomiotów przeciwsamoloto- 
wych. Transport był przeznaczony dla 
dra Noussama W' Nadrenji.

J E S Z C Z E J E D E N  K A N D Y D A T .

M  ON  ACH  J IM, 15. 3. (PAT)
Bawarska part ja ludowa postanowi­

ła wysunąć w łasnego kandydata na sta 
nowisko prezydenta Rzeszy niemieckiej 
w osobie premjera rządu bawarskiego  
He  kita

K O N C E R T  P A D E R E W S K I E G O  W  L O N ­

D Y N I E .

LONDYN, 15. 3. (PAT)
Dnia 15 bm. odbył się w Londynie 

w Albertshall koncert Paderewskiego, 
słuchany przez radjoaparaty na całym  
świecie. Artysta nasz wykonał dwie so­
naty Bethovena i szereg utworów Chopi 
na oraz rapsodję węgierską Liszta, wy­
wołując entuzjazm wśród publiczności.

K R O N I K A  S P O R T O W A .

Porażka T. K. Su.
KRAKÓW, 15. 3. (PAT)

Dzisiejsze zawody piłk inożnej mię­
dzy Cracovia a Toruńskim Klubem Spor 
towym zakończyły się porażką mistrza 
okręgu pomorskiego w stosunku 5:1. 
Aczkolwiek klub toruński przedstawia 
znakomity materjał, brak mu było tech­
niki iszczęścia. Nie wykorzystał on wie 
lu szczęśliwych pozycyj pod bramką 
( racovji. Sędziował dobrze p. Ziemiań­
ski.

ŁÓDŹ, 15. 5. (PAT)
Dzisiejsze zawody piłki nożnej pomię 

dzy warszawską Polonią a Klubem Tu­
rystów przy wielkim udziale publiczno­
ści zakończył się zwycięstwem Polonji 
w stosunku 5:1. Polonja miała przez 
cały czas przewagę nad przeciwnikiem.

Toruń, poniedziałek 15 marca.

C o n ie s ie  d z ie ń ?
T E A T R  M I E J S K I .

Dziś 3-ci raz uroczy, dowcipny, pełen 
satyrycznych uśmiechów i promieni po­
ezji oryginalny „Ptak” Jerzego Szaniaw  
skiego w świetnej grze zespołu z czaru­
jącą p . C ie s z k o w s k ą , dyr. B e n d ą i Ł . 
W iś n ie w s k im  na czele, jedno z najbar­
dziej atrakcyjnych widowisk w 7 sezonie.

I L E  K O S Z T U J E  W O D A ?

Z kół Czytelników dochodzą nas 
skargi na nierównomierny rozkład nule 
żytości za wodę. I tak pewien mieszka­
niec przy ul. Sienkiewicza zapłacił 
w 7 styczniu przypadającą na niego kwo­
tę 3 zł. 7 groszami. Za luty przypadła na 
niego przy rozliczeniu na wszystkich lo 
katorów.suma p r z e s z ło 2 0 z ło ty c h . J e s t  
to bądź co bądź różnica bardzo poważna 
i należałoby zbadać jej powody, gdyż 
neiwiadomo nam, aby w ostatnich ty­
godniach nastąpiła zwyżka cen.na wo­
dę. Nadmienić wypada, że w odnośnym  
wypaku nie było uszkodzienia rur ani 
też nie miało miejsca nadzwyczajne za­
potrzebowanie wody.

Może czynniki kompetentne udzielą 
potrzebnych wyjaśnień?!

K T O  M A  P R A W O  C L E N IA ?

Piszą nam:
Pewna firma ekspedycyjna w 7 Toru­

niu poleca się w dziale inseratowym  
„Codz Expressu Pomorskiego” , jako „je 
dyna firma w Toruniu, posiadająca pra 
wo clenia” . Wobec tego podaję naju- 
przejniiej do łaskawej wiadomości, iż 
twierdzenie to mija się z rzeczywisto­
ścią, gdyż jestem również w posiadaniu 
koncesji Ministerstwa skarbu do prze­
prowadzania wszelkich formalności cel­
nych.

Z poważaniem  
W. Grześkowiak, 

Dom Ekspedycyjne - Handlowy

A P E L D O  O F I C E R Ó W  R E Z E R W Y .

Dnia 29 br. o godz. 10-ej rano odbę­
dzie się M aine Zebranie Delegatów Po­
morskiego -Związku Oficerów Rezerwy 
O. K. VIII w sali Dworu Artusa w To- 
i uniu. Przed Walnem Zebraniem o go­
dzinie 8.30 uroczyste nabożeństwo w ko 
ściele garnizonowym.

W przeddzień zjazdu t.j. w sobotę 28 
bm. w Dworze Artusa o godz. 20-ej wy­
głoszony zostanie odczyt na temat „Te­
stament Chrobrego” przez prezesa Cen­
tralnego Związku Oficerów Rezerwy 
Rzeczypospolitej Polskiej p. pułk rez. dr. 
Szurleja z Warszawy. Po odczycie raut.

M sz> stkich kolegów wzywamy du 
jaknajliczueijszcgo wzięcia udziału 
w odczycie i Walnem Zebraniu.
Zarząd Poni. Z. Ofic. Rez. O. K. VIII.

Co uwijo u Teatrze?
W  T o r u n iu :

D z iś .
„ P ta k ” .

C R I S T A  L
D z iś

P a t i P a ta c h o n
w 6-ciu aktowej komedji: 

„ON, ONA i HAMLET" oraz 
„TA, KTÓRA NIE TAŃCZY" 

dramat życiowy w 6 ciu aktach.
Początek O g. 4* 2.

Spółdzielnia Gospodarcza Urzędników 
Państuouych l Samorzadoo Toruniu 

zaprasza P. p. Członków na 

W A L N E  Z E B R A N I E

które się odbędzie w niedzielę, dn. 
29 marca o godzinie 12 w południe 
w dużej sali „Dworu Artusa" 

PORZĄDEK OBRAD:
1. Sprawozdanie Zarządu i Komisji Nadzorczej. 
2. Sprawozdanie Komisji Rewizyjnej oraz 

przedłożenie bilansu rocznego i bilansu 
otwarcia w złotych na 1. 1. 1925 r.

3. Dyskusja nad dalszym losem Spółdzielni.
4. Rezygnacja członków Rady Nadzorczej.
5. Wybór Rady Nadzorczej.
6. Dyskusja nad przelaniem kapitału udziało­

wego w markach na kapitał rezerwowy  
i dopełnienie udziałów.

7. Wolne głosy.
W razie niezjawienia się o oznaczonej go­

dzinie przepisanej liczby członków, zebrenie 
odbędzie się o godz. 1218 z tem, że uchwały 
będą obowiązujące bez względu na ilość obec- 
nyeh członków.

Wstęp na salę dozwolony będzie tylko 
członkom Spółdzielni, którzy wpłacili przynaj­
mniej pierwszy udział.

Toruń, dnia 15 marca 1925 r.

RADA NADZORCZA.

D O M  E K S P E D Y C Y J N O -H A N D L O W Y  5

Telefon 860 W . G r Z C Ś k O W ia k Telefon 860 g
TORUŃ, STAROMIEJSKI RYNEK nr. 32 §

Specjalne i najtańsze przedsiębiorstwo fi

załatwiania wszelkich formalności celnych. w

Z A T W I E R D Z O N E P R Z E Z M I N I S T E R S T W O S K A R B U . X

iO C X K X X X X X X X X X X X X X X X X X X M X

Mlile M
wykonają s z y b k o  i s ta r a n n ie

Omkarnia Robotnicza W. Pawlak i Ska
T o r -a ń , P ie k a r y  1 4 . T e te fo s 4 7 d

$ Po gruntownem odnowieniu jadłodajni J

„ULTIMO*1 i
I Toruń, Stary Rynek 14 (obok poczty), | 

® wydaje się śniadania obiady i kolacje. $
| 9CT W czwartki i soboty flaki |

| W i nosi wieprzowe z kapusta. |
|  ZARZĄD. |

Przeszkolenie 
do wszelkich biur, 
30maszyn biurowej techniki
Przygotowuję sekret., ste­
notypist., buchalter., kasjer., 
telefonlst, biuralist, bńan- 
s:st. — Emer. dyr. Berger, 
zaprzysiężony rzeczoznawca 
itd., Toruń, Żeglarska 2».

F o to g r a fja .
.REMBRANDT*

Ul. Łazienna 28

6 szt. pocztówek 4 zł. 
dla żołnierzy 3 zł.

Wykonanie doskonałe.

Przetarg no rohoty budowlane.
Kierownictwo Rejonu Inżynieiji i Saperów  

w Toruniu ogłasza na dzień 31. III. 25 r. prze­
targ nieograniczony na roboty remontu ka­
pitalnego w bud. nr. ew. 443 Szpitala Okręgo­
wego Nr. VIII. w Toruniu, i na remont kon­
serwacyjny rynien i rur deszczowych przy 
budynkach wojskowych w warowniach garni­
zonu Toruń.

Bliższe szczegóły ogłoszone zostaną w naj­
bliższym numerze Polski Zbrojnej w Warszawie, 
na tablicy ogłoszeń Kierownictwa Rejonu In- 
żynierji i Saperów w Toruniu, tablicy ogłoszeń 
magistratu miasta Torunia, Bydgoszczy i Gru­
dziądza.

Kierownictwo Rejonu Inż. i Sap.

w Toruniu.
L. dz. 2207/25.

(Oeglel górnośląski
pierwszorzędne gatunki 

sprzedajemy od dziś 

po zł. 2,20 za ctr. loco * dom  

Górnoiluskle Towarzystwo Węglowe 
▲  Tow. z ógr. por. ▲  ju
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